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24 lipca odbyła się wspólna konferencja prasowa samorzą­
dowców  z  Powiatu Hajnowskiego  oraz Bohdana Paszkow­
skiego,  Wojewody  Podlaskiego,  ministra  Dariusza 
Piontkowskiego  i  senatora  Jacka  Boguckiego,  na  temat 
Rządowego  Programu  Odbudowy  Zabytków.  Gmina  Biało­
wieża otrzymała w  ramach programu 980  tysięcy  złotych. 
Zostaną  one  przeznaczone  na  remont  plebanii  parafii  pw. 
św. Teresy od Dzieciątka Jezus w Białowieży, która spłonę­
ła  kilka  lat  temu.  W  ramach  wniosków  składanych  przez 
Starostwo Powiatowe w Hajnówce wsparcie otrzyma także 
Restauracja  Carska.  Kwota  w  wysokości  150  tysięcy  zło­
tych  zostanie wykorzystana na   wymianę pokrycia dacho­
wego  w  zabytkowym  budynku  dworca  Białowieża 
Towarowa.
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Drodzy Czytelnicy,
W  tym  numerze  naszego  miesięcznika  szczególnie  pole­

cam  uwadze  drugą  część  biogramów  osób  związanych  z  Biało­
wieżą − jeńców wojennych, którzy w 1940 r. zostali zamordowani 
przez sowieckie NKWD. Tym razem będą mogli Państwo przeczy­
tać o leśnikach pracujących w Puszczy Białowieskiej, których spo­
tkał  ten  straszny  los.  Los  o  którym  dotychczas  wielu  z  nas  nie 
wiedziało...

Z poważaniem
Mateusz Damian Gutowski

Redaktor naczelny "Głosu Białowieży"

Drodzy Mieszkańcy,
W czerwcu minęło 15  lat od momentu 

objęcia  parafii  pw.  św.  Teresy  od  Dzieciątka 
Jezus  w  Białowieży  przez  księdza  Bogdana 
Popławskiego. To wspaniały jubileusz! Księdzu 
Bogdanowi serdecznie gratuluję i życzę błogo­
sławieństwa Bożego oraz wiele zdrowia. 
4  lipca,  wspólnie  m.in.  z  samorządowcami 
z  powiatu  hajnowskiego,  wziąłem  udział 
w  konferencji  podsumowującej  realizację  pro­
jektu  "Wykonanie  zintegrowanego  planu  za­

rządzania  dla  Obiektu  Światowego  Dziedzictwa  Puszcza 
Białowieska". Czekamy na pełne upublicznienie powyższego do­
kumentu i możliwość jego konsultacji z lokalną społecznością.

6  lipca odebrałem symboliczny czek na kwotę 600  tysięcy 
złotych, które otrzymaliśmy z Województwa Podlaskiego na zago­
spodarowanie i uporządkowanie  przestrzeni publicznej przy ulicy 
Kolejowej w Białowieży ­ etap II. Prace będą obejmowały m.in  bu­
dowę  i  montaż  systemu  parkingowego  oraz  wykonanie  13  wiat 
wystawienniczych.  Inwestycja  zostanie  zrealizowana  do  końca 
bieżącego roku.

Na stronie Gminy Białowieży dostępny jest raport dotyczą­
cy  ścieżki  rowerowej  na  trasie  Białowieża­Hajnówka.  Dokument 
został przygotowany przez zespół roboczy powołany przez Zarząd 
Województwa  Podlaskiego.  W  skład  zespołu  weszli  niezależni 
eksperci,  posiadający  niezbędną  wiedzę  i  doświadczenie,  którzy 
przygotowali raport wskazujący warianty rekomendowane do dal­
szych  prac.  Raport  znajdą  Państwo  m.in.  pod  linkiem  http://
www.gmina.bialowieza.pl/pl/aktualnosci/ogloszenia_komunikaty/
analiza­przebiegu­sciezki­rowerowej­hajnowka­­bialowieza.html 
oraz  na  stronie  internetowej  Urzędu  Marszałkowskiego  Woje­
wództwa  Podlaskiego  w  Białymstoku.  Zachęcam  do  zapoznania 
się  z  wyżej  wymienionym  opracowaniem,  które  dotyczy  jednej 
z najważniejszych inwestycji nie tylko dla naszej miejscowości, ale 
całego powiatu hajnowskiego.

Z wyrazami szacunku
Albert Waldemar Litwinowicz

Wójt Gminy Białowieża
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Marcie Wołoncewicz (1981­2023)
Wspomnienie o...

26 czerwca 2023 r. w wieku 41 lat zmarła Mar­
ta Wołoncewicz,  nauczycielka  Technikum  Le­
śnego  w  Białowieży.  Odejście  każdego 
człowieka  jest  trudnym  przeżyciem  dla  naj­
bliższych,  ale  odejście  Marty  jest  także 
ogromnym  smutkiem  dla  całej  społeczności 
szkolnej. 

Urodziła  się  4  grudnia  1981  r.  w  rodzinie 
związanej  pracą  zawodową z naszą białowieską 
szkołą.  Jej  dziadek,  Paweł  Wołoncewicz,  już 
w  latach  40­tych  XX  w.  jako  pracownik  obsługi 
rozpoczął  pracę  w  Leśnym  Ośrodku  Szkolenio­
wym, który później przekształcił się w Technikum 
Leśne. Tata Marty, Leon Wołoncewicz, jest absol­
wentem Technikum i przepracował w nim 42 lata 
jako nauczyciel przedmiotów zawodowych.

Marta ukończyła I Liceum Ogólnokształcą­
ce  im.  Marii  Skłodowskiej­Curie  w  Hajnówce. 
Kontynuowała naukę w Policealnym Studium  In­
formacji, Archiwistyki i Księgarstwa w Warszawie, 
które  ukończyła  w  2002  roku,  a  później  podjęła 
studia o specjalizacji nauczycielskiej na Wydziale 

Polonistyki  Uniwersytetu  Warszawskiego.  Tytuł 
magistra polonistyki  otrzymała w 2007  r. Rozpo­
częła  starania  o  zatrudnienie  w  Technikum  Le­
śnym  w  Białowieży.  Początkowo  były  to  umowy 
na zastępstwo. W międzyczasie zatrudniona była 
również  w  Publicznym  Gimnazjum  w  Dubinach 
i w Zespole Szkolno­Przedszkolnym w Białowie­
ży.  Rozszerzyła  możliwości  zatrudnienia,  koń­
cząc  w  2009  r.  kurs  kwalifikacyjny 
z bibliotekoznawstwa w Białymstoku. Od 1 wrze­
śnia 2012 r. już na stałe związana była z Techni­
kum Leśnym w Białowieży jako nauczyciel języka 
polskiego i bibliotekarz. 

Przez  cały  okres  pracy  dokształcała  się 
i  rozwijała  zainteresowania.  Uzyskała  tytuł  na­
uczyciela dyplomowanego języka polskiego, była 
też  egzaminatorem  Okręgowej  Komisji  Egzami­
nacyjnej w Łomży. Starała się swoją wiedzę prze­
kazywać  innym  jako  opiekun  nauczycieli 
odbywających  staż  na  awans  zawodowy.  Speł­
niała się również jako wychowawczyni klas. Mar­
ta  utożsamiała  się  ze  szkołą,  poświęcała  swój 
czas,  aby  dzielić  się  talentami  z  uczniami  i  pra­
cownikami.  Największą  jej  pasją  była  praca 
z młodzieżą w  ramach koła  recytatorskiego, wo­
kalnego  i  chóru  szkolnego.  Potrafiła  zachęcić 
i  przygotować  młodzież  do  licznych  konkursów 
recytatorskich  i  wokalnych,  w  których  uczniowie 
niejednokrotnie  uzyskiwali  nagrody.  Zgłaszała 
młodzież do udziału w przeglądach pieśni patrio­
tycznych. Umiała dodać  im wiary w swoje możli­
wości,  dobrać  odpowiedni  repertuar,  aby 
podkreślić  ich warunki głosowe. Była podziwiana 
za przygotowywanie oprawy wokalnej do akade­
mii szkolnych, za wspaniałe spektakle, programy 
okolicznościowe do konferencji. Robiła  to z wiel­
kim  wyczuciem,  zawsze  na  wysokim  poziomie, 
podkreślając  treści  patriotyczne.  Pracownicy 
przychodzili  z  rodzinami,  ciekawi  kolejnych  po­
mysłów  i  wspaniale  przygotowanych  występów 
młodzieży.  Za  swoją  pracę  i  zaangażowanie 
w  nauczanie  i  wychowanie  młodzieży  otrzymała 
w 2019 r. Nagrodę Ministra Środowiska oraz licz­
ne nagrody Dyrektora. Należy podkreślić, że była 
skromna,  koleżeńska,  serdeczna,  umiała  współ­
pracować z innymi. Była wyjątkową osobą. 

Ks.  Jan  Twardowski  napisał:  „Można 
odejść na zawsze, by stale być blisko”. Marta po­
zostanie z nami we wspomnieniach, na fotogra­



fiach, nagraniach, w sercach pracowników, absol­
wentów  i  uczniów.  Jesteśmy  jej wdzięczni  za  to, 
że  Święta  Bożego  Narodzenia  zaczynały  się 
w  szkole  od  pięknie  wykonywanych  przez  Nią 
i  młodzież  kolęd.  Dziękujemy  za  Jej  uśmiech, 
serdeczność,  za  to,  że  była  z  nami.  Marta  ode­

szła, ale jest i będzie z nami stale blisko.

•
Anna Kulbacka

Dyrektor
Technikum Leśnego w Białowieży
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Białowieska poezja

Przedstawiamy  czytelnikom  GB  wiersze 
białowieżanki Pani Małgorzaty Szczerby. 

Pani  Małgosia  na  co  dzień  pracuje 
w  bibliotece  IBS  PAN,  a  w  wolnych  chwilach 
pisze wiersze i fotografuje krajobrazy. 

ŻYCIE  PUSZCZY
Wilki wyją w swych watahach

chodzą żubry i jelenie
żaby skaczą gdzieś na bagnach

dziki ciągle ryją Ziemię

Latają orły, sokoły
zające skaczą na łąkach
wciąż polują piękne sowy

na polnego gdzieś gryzonia

Zakwitają różne kwiaty

zielenieją krzewy, drzewa
puszcza otwiera swe bramy

pod słonecznym ciepłem Nieba

NATURA  I  CZŁOWIEK
Bądź przyjacielem dla Niej zawsze

bo Ona siostrą dla Ciebie była
jest i na pewno pozostanie

choć swą rodzinę już założyła

Potrzebujecie się oboje
wszędzie, gdy trzeba pomóc, możecie

oddychać razem, dbać o swoje
dzieci, dla których świat budujecie

Karmisz pociechy swego życia
pamiętaj też o Jej maleństwach

ukształtuj drogi do przebycia
łatwe dla ludzi, bezpieczne zwierzętom

•
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Nasze dziedzictwo

Leśnicy z Puszczy Białowieskiej − ofiary zbrodni katyńskiej

W  drugiej  części  biogramów 
osób związanych z Białowieżą 
−  jeńców  wojennych,  którzy 
w 1940 r. zostali zamordowani 
przez  sowieckie  NKWD,  pre­
zentujemy  sylwetki  leśników 
pracujących w Puszczy Biało­
wieskiej.

Specjalny  obóz  NKWD 
dla  polskich  jeńców  wojennych 
w  Starobielsku  (dziś  Ukraina, 
obwód  ługański)  znajdował  się 
w  zabudowaniach  po  prawo­
sławnym  monasterze  żeńskim. 
W kwietniu i maju jeńcy przewo­
żeni  byli  do  Charkowa  i  roz­
strzeliwani  w  piwnicach 
tamtejszego  Obwodowego  Za­
rządu  NKWD.  Wśród  ok.  3800 
jeńców  zamordowanych 
w  Charkowie  było  dwóch  leśni­
ków z Puszczy Białowieskiej.

Wacław  Jan  DANKIE­
WICZ − ur. 27  I 1898  r. w War­
szawie. W 1918  r. walczył w 11 
pułku  ułanów  na  froncie  ukraiń­
skim,  a  w  1920  r.  uczestniczył 
w  wojnie  polsko­bolszewickiej. 
W latach 1923, 1934 i 1936 od­
bywał  wojskowe  ćwiczenia  re­
zerwy,  był  podporucznikiem 
intendentury  rezerwy.  Od  1921 
r. pracował  jako  referent   w Dy­
rekcji  Lasów  Państwowych 
w  Wilnie.  Od  1926  r.  był  nadle­
śniczym  Nadleśnictwa  Hajnów­
ka,  a  od  1927  r.  pracował  na 
stanowisku  nadleśniczego  Nad­
leśnictwa  Narewka  w  Puszczy 
Białowieskiej.  W  późniejszych 
latach  został  inspektorem 
w  DLP  w  Wilnie.  Brał  udział 
w  wojnie  obronnej  1939  r.,  był 
ciężko  ranny. Dostał  się do nie­
woli  sowieckiej,  uwięziony 
w  specjalnym  obozie  jenieckim 
NKWD  w  Starobielsku.  Zamor­

dowany  w  siedzibie  charkow­
skiego  Zarządu  NKWD, 
spoczywa  na  Cmentarzu  Ofiar 
Totalitaryzmu  w  Charkowie  na 
Piatichatkach  (obecnie  Ukra­
ina).

Wacław Jan Dankiewicz 
(1898­1940)

Antoni  Andrzej  DANOWSKI  − 
ur.  14  II  1902  r.  w  Suwałkach. 
W 1926 r. ukończył Wydział Le­
śny  Szkoły  Rolniczej,  a  w  1927 
r.  −  Szkołę  Podchorążych  Re­
zerwy Saperów. Od 1927 r. pra­
cował na stanowisku leśniczego 
w Nadleśnictwie Leśna w Pusz­
czy  Białowieskiej.  We  wrześniu 
1939 r. dostał się do niewoli so­
wieckiej.  Uwięziony  w  specjal­
nym  obozie  jenieckim  NKWD 
w Starobielsku, został zamordo­
wany  w  siedzibie  charkowskie­
go  Zarządu  NKWD  w  kwietniu 
1940  r.  Spoczywa  na  Cmenta­
rzu  Ofiar  Totalitaryzmu  w  Char­
kowie na Piatichatkach (obecnie 
Ukraina).

Dwóch  leśników  z  Pusz­
czy  Białowieskiej  wymienia  tzw. 
Ukraińska  Lista  Katyńska.  Za­
wiera  ona  łącznie  nazwiska 
3435 więźniów − obywateli II RP 

(wojskowych  i  cywili)  areszto­
wanych  przez  Sowietów  na  te­
renie  dzisiejszej  zachodniej 
Ukrainy  już  po  ustaniu  działań 
wojennych  w  1939  i  1940  r. 
W marcu 1940 r. NKWD Ukraiń­
skiej  SSR  przewiozło  areszto­
wanych  z  więzień  zachodnich 
obwodów  Ukrainy  do  więzień 
w  Kijowie,  Charkowie  i  Cherso­
niu,  gdzie  zostali  zamordowani. 
Jak  dotąd  ustalono  tylko  jedno 
miejsce pochówku ofiar: w  lesie 
w  okolicach  wsi  Bykownia  pod 
Kijowem.

Bolesław BŁAŻEWICZ − 
ur. 1 VI 1889 r. w Jawdzieniach 
(Rosja).  Ukończył  Wyższą 
Szkołę  Leśną  w  Petersburgu. 
Od  1923  r.  pełnił  obowiązki  in­
spektora w Dyrekcji Lasów Pań­
stwowych w Białowieży. W 1924 
r.  zamieszkał  w  Białowieży. 
W  latach  1926­1928  był  nadle­
śniczym Nadleśnictwa Białowie­
ża.  Następnie  zamieszkał 
w  Toruniu,  pracował  jako  in­
spektor  w  Dyrekcji  Lasów  Pań­
stwowych  w  Toruniu.  Miał 
wojskowy stopień kapitana arty­
lerii  (rezerwy). W 1939 r. aresz­
towany  przez  Sowietów 
w  okolicach  Lwowa,  osadzony 
w  więzieniu  w  Stanisławowie. 
20  II  1940  wywieziony  do  wię­
zienia  w  Czernichowie.  Nazwi­
sko  wymienione  na  Ukraińskiej 
Liście  Katyńskiej.  Pogrzebany 
w  Bykowni  pod  Kijowem,  obec­
nie  jest  to Polski Cmentarz Wo­
jenny.

Roman  BARANCEWICZ 
−  ur.  1  III  1892  r.  w  Nieświeżu 
(Białoruś).  Inżynier  leśnik. W la­
tach 30. XX wieku był kierowni­
kiem  Tartaku  Państwowego 
w  Grudkach.  Był  kontuzjowany, 
chodził o kulach. Żonaty z Wan­
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dą  Moździeskich,  mieli  córkę. 
Kierował  kołem  Przysposobie­
nia  Wojskowego  Leśników 
(PWL) przy tartaku w Grudkach. 
W 1934  r.  zainicjował spływ ka­
jakami  od  Narewki  do  Bałtyku, 
zorganizowany  przez  miejsco­
we  koła  PWL.  Później  mieszkał 
w  Kostopolu  na  Wołyniu. 
W  marcu  1940  r.  był  więziony 
w  Równem,  potem  wszelki  ślad 
po  nim  zaginął.  Jego  nazwisko 
odnaleziono  na  Ukraińskiej  Li­
ście  Katyńskiej.  Zamordowany 
przez NKWD, spoczywa na Pol­
skim  Cmentarzu  Wojennym 
w Kijowie­Bykowni.

Roman Barancewicz 
(1892­1940)

Tzw.  białoruska  lista  ka­
tyńska  (do  dziś  nieodnaleziona) 
obejmuje  3870  polskich  obywa­
teli  zamordowanych  w  1940  r. 
przez NKWD na terenach obec­
nej  Republiki  Białoruś.  W  róż­
nych  materiałach  podawane  są 
informacje  dotyczące  konkret­
nych  osób  z  tej  listy,  jednak  są 
one  niemożliwe  do  zweryfiko­
wania.  Według  najbardziej  wia­
rygodnych  danych 
przygotowanych  przez  Ośrodek 
KARTA,  na  białoruskiej  liście 
katyńskiej  widnieje  co  najmniej 
jeden  leśnik  z  Puszczy  Biało­
wieskiej.  Więźniowie  byli  prze­
trzymywani  w  więzieniu 
"Amerykanka"  w  Mińsku  i  tam 
zabijani,  a  pogrzebani  zostali 

najprawdopodobniej  w  Kuropa­
tach pod Mińskiem. 

Roman  DYNOWSKI  − 
ur.  21  VI  1898  r.  w  Kijowie.  Od 
maja  1930  r.  pracował  jako  le­
śniczy  Leśnictwa  Skupowo 
w Nadleśnictwie Narewka, a na­
stępnie leśniczy Leśnictwa Topi­
ło  w  Nadleśnictwie  Biała 
w  Puszczy  Białowieskiej. 
W 1939 r. przed wybuchem woj­
ny  objął  stanowisko  kierownika 
składnicy w Augustowie. Po wy­
buchu wojny zmobilizowany. Je­
go nazwisko znajduje się wśród 
1149  osób  wymienionych  przez 
Ośrodek  KARTA  jako  najbar­
dziej  prawdopodobne  ofiary 
z  tzw.  białoruskiej  listy  katyń­
skiej.

Roman Dynowski (1898­1940)

W  następnym  numerze 
Głosu Białowieży przedstawione 
zostaną  biogramy  policjantów 
związanych z Białowieżą − ofiar 
zbrodni katyńskiej.

•
Bogumiła Jędrzejewska

Anna Kulbacka

Źródła: Skowronek T. 2013. Le­
śnicy  w  grobach  Katynia,  Char­
kowa,  Miednoje,  Bykowni, 

Kuropat.  [W:  Leśnicy  i  drzewia­
rze  z  Pomorza  i  Kujaw  −  ofiary 
zbrodni katyńskiej], RDLP w To­
runiu,  str.  34­60;  Skowronek  T. 
2016.  Las  Katyński.  Ośrodek 
Kultury  Leśnej  w  Gołuchowie, 
str.  1­296  oraz  I­CLXXI;  Stowa­
rzyszenie  "Rodzina  Katyńska" 
w  Białymstoku.  2006.  Ostatnia 
droga... Białystok, str. 1­472.

Plener malarski

W ostatnim  tygodniu czerwca 
2023  roku  na  ulicach  Biało­
wieży można było spotkać  lu­
dzi  ze  sztalugami,  pędzlami, 
przelewających  kolorem  na 
płótno  swoje  odczucia  na  te­
mat  uroków  tego  miejsca.  To 
uczestnicy pleneru malarskie­
go organizowanego przez Ga­
lerię  im.  Sleńdzińskich 
w  Białymstoku  we  współpra­
cy  z Białowieskim Ośrodkiem 
Kultury i Gminą Białowieża.

Na  miejsce  przybyło  18 
plastyków, amatorów  i nie  tylko, 
którzy  cyklicznie  uczęszczają 
do  Galerii  im.  Sleńdzińskich  na 
warsztaty  plastyczne  dla  doro­
słych  pt.  „Sztuka  przed  obia­
dem”  i  „Jak  ugryźć  sztukę”, 
prowadzonych  przez  naszą 
charyzmatyczną  mgr  sztuki  Jo­
witę  Wiśniewską.  Pod  jej  czuj­
nym  okiem,  w  gościnnych 
progach  „Domku  pod  Żubrami”, 
mieliśmy  okazję  tworzyć  i  prze­
twarzać  nasze  wrażenia  tego, 
co  nas  otaczało  i  inspirowało. 
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Wakacyjne wyprawy

Zarówno  wewnątrz  urokliwego  siedliska,  jak 
i w pobliskiej okolicy, szukaliśmy  i  „zmalowywali­
śmy” ducha miejsca. 

W  sercu  dzikiej  puszczy  natchnienie  było 
na  wyciągnięcie  ręki.  Interesowała  nas  zarówno 
przyroda,  jak  również  malownicza  architektura. 
Czas  upływał  nam  niezwykle  szybko.  Zasmako­
waliśmy także dodatkowych atrakcji. Płynąc kaja­
kami  rzeką  „Narewką”,  wszystkimi  zmysłami 
chłonęliśmy  obrazy,  dźwięki,  zapachy  natury. 
Mieliśmy  tam  przyjemność  twarzą  w  twarz  spo­
tkać się z leniwym łosiem, który właśnie zdecydo­
wał się zażyć ochłody w strumieniu, nie zważając 
na  chlupot  naszych  wioseł.  W  „Domku  pod  Żu­
brami” nasz sąsiad z naprzeciwka okazał się rów­
nie  niebanalny.  Wśród  wysokich  traw,  za 
ogrodzeniem płynnie kołysało się potężne poroże 
jelenia.  Zwierz  dotrzymywał  nam  towarzystwa 
przez  trzy pierwsze dni  pobytu. Dodatkowo aku­
mulatory  doładowaliśmy  w  puszczy  w  „Miejscu 
Mocy”.  Wśród  energii  kamieni  i  starych  dębów 
powstawały  kolejne  ciekawe  prace  malarskie. 
Niezapomniany był także spacer ścieżką przyrod­
niczą  ”Żebra  Żubra”.  Mogliśmy  czerpać  spokój 
wśród  głębokiej  zieleni  i  potęgi  lasu.  Nieco  za­
skoczyła  nas  aura  podczas  pewnego  pracowite­
go,  upalnego  popołudnia,  kiedy  to 
postanowiliśmy  udać  się  wspólnie  na  kawę,  do 

pobliskiej przystani kajakowej „Przystani na lato”. 
Nie  przewidzieliśmy,  że  siedząc  w  pobliżu  rzeki, 
wśród  łąk,  na  drewnianym  podeście  osłoniętym 
lekkim, przezroczystym zadaszeniem, spotka nas 
tak  potężna  burza  z  gradem.  Ściana  deszczu, 
która pojawiła się praktycznie znikąd, spotęgowa­
na  hukiem  nagłej  nawałnicy  dudniącej  o  dach, 
wywołała  w  nas  falę  radości.  Pozytywnie  zasko­
czył  nas  właściciel,  który  na  szybko  zapropono­
wał  dodatkową  przekąskę,  widząc,  że  i  tak 
prędko  nie  uda  nam  się  wrócić  do  bazy.  Takie 
wrażenia ­ tylko w Białowieży!

Każdy  dzień  przynosił  nowe  doznania 
i  wyzwalał  twórczy  zapał.  Życzliwi  gospodarze, 
ich urokliwe podwórko, na którym psy  i koty bło­
go  wtapiały  się  w  tło  otoczenia.  Nie  musieliśmy 
daleko odchodzić, by szukać natchnienia. Każdy 
uczestnik pleneru miał możliwość podążania wła­
snym  szlakiem  i  odkrywania  swojej  historii  tego 
miejsca. Dzięki temu tematyka prac jest zróżnico­
wana. 

Plener w Białowieży zaowocował wystawą 
10  płócien  malarskich,  która  jest  prezentowana 
do  jesieni w Białowieskim Ośrodku Kultury. W  li­
stopadzie  planujemy  rozszerzoną  poplenerową 
wystawę  w  siedzibie  Galerii  im.  Sleńdzińskich 
w Białymstoku przy ul. Waryńskiego 24a, na któ­
rej  będzie  można  podziwiać  obrazy  pozostałych 
uczestników pleneru. 

Dziękujemy  Białowieskiemu  Ośrodkowi 
Kultury za współorganizację wystawy w Białowie­
ży  oraz  Gminie  Białowieża  za  dofinansowanie 
obiadów podczas pobytu. Naszym gospodarzom 
w  „Domku  pod  Żubrami”  dziękujemy  za  klima­
tyczną  atmosferę  i  stworzenie  nam  doskonałych 
warunków do działania.

Serdecznie zapraszamy na obie wystawy!

•
Milena Wysocka

Galeria im. Sleńdzińskich

Wycieczka do indiańskiej wioski „Puszczykówka”

Śpiące  Niedźwiedzice,  Bizońskie  Strzały,  Bo­
bry,  Dzikie  Bawoły  i  Martwe  Wilki  to  nazwy, 
które  przyjęli  starsi  i  młodsi  uczestnicy  wy­
cieczki  do  indiańskiej  wioski  „Puszczyków­
ka”.  „Puszczykówka”  to miejsce położone na 
końcu świata, za polami kukurydzy, ale jednak 

w samym centrum Europy  (przez  rynek miej­
ski w pobliskiej Suchowoli przebiega geogra­
ficzny  środek  Europy!?).  Miejsce,  w  którym 
czas  ma  wieczne  wakacje,  a  przyroda  wnika 
w  każdą  komórkę,  szczególnie  gdy  noc  spę­
dza  się  w  tradycyjnych  indiańskich  tipi.  Ma­



lownicze,  wielobarwne  namioty  tworzą  nie­
zwykłą indiańską wioskę, w przestrzeni której 
wszystko przestaje mieć  jakiekolwiek znacze­
nie.  Tutaj  nikt  nie  tęskni  za  telewizorem,  nie 
sięga po komórkę, nie marudzi nawet,  że „za 
potrzebą” trzeba iść do sławojki za krzakiem.

Gwieździste  niebo,  palący  się  pośrodku 
ogień  i  wszechobecny  zapach  dymu  ­  tego  nie 
ma w biwakowym namiocie lub hotelowym poko­
ju,  a  mogła  tego  doświadczyć  dwudziestojedno­
osobowa  grupa  białowieskich  dzieciaków,  jaka 
w dniach 18­19 lipca udała się na wycieczkę inte­
gracyjno­profilaktyczną  zorganizowaną  wespół 
w  zespół  przez  Gminną  Bibliotekę  Publiczną 
i  Białowieski  Ośrodek  Kultury,  a  dofinansowaną 
przez Wójta Gminy Białowieża, Alberta Litwinowi­
cza.

Od przedszkolaka aż do licealisty wszyscy 
bawili  się  przednie.  Było  zwiedzanie  Wioski  In­
diańskiej,  Krainy  Westernu,  muzeum  Indian, 
gdzie mogliśmy zapoznać się z  indiańskimi zwy­
czajami  i  rękodziełem,  oraz  minizoo  –  tu  furorę 
zrobiły  przesympatyczne  szopy  pracze  oraz  me­
cząco­beczące  kozy,  skunksy  zaś  omijaliśmy 
szerokim  łukiem.  Każdy  mógł  wypróbować  swo­

ich sił w siodle, poszukać złota, złapać kogoś na 
lasso – w tej dyscyplinie prym wiodły dziewczyn­
ki,  łapiąc  sobie  swoich  przyszłych  mężów. 
W  przypadku,  gdy  kandydat  był  niezbyt  uległy 
i chciał pokazywać bizońskie rogi, czekały go dy­
by.  Strzelanie  z  łuku  i  wiatrówki,  wyścigi  w  wor­
kach,  indiańskie  narty,  łowienie  ryb  wypełniły 
nam czas do wieczora. Najbardziej emocjonujące 
było  przeciąganie  liny  chłopaki  kontra  dziewczy­
ny.  Chłopcy  mieli  przewagę  siłową,  ale  zmyślne 
dziewczynki ich przechytrzyły i powaliły na trawę, 
bo  wiadomo,  że  niby  rządzi  głowa,  ale  to  szyja 
nią kręci. Wymęczonym całodniowymi zabawami 
na  świeżym  powietrzu  dzieciom  niesamowicie 
smakowały  kiełbaski  z  ogniska  i  słodkie  smorsy 
z  przypiekanymi  w  ogniu  piankami  marshmal­
lows. Lepkie pianki były dosłownie wszędzie, nie­
którzy  mieli  je  nawet  we  włosach,  a  prysznic 
w warunkach polowych nie zawsze  jest możliwy. 
Trochę umorusani udaliśmy się na spoczynek do 
swoich tipi, w których płonęły już ogniska, co było 
chyba największą atrakcją. Sami musieliśmy do­
kładać do ognia i dbać, by nie zagasł i by nic się 
nie  zajęło.  Po  tak  emocjonującej  nocy  bułka 
z dżemem na śniadanie była rarytasem.

Drugiego dnia czekał na nas rejs statkiem 
po  pięknych  jeziorach  augustowskich  i  Kanale 
Augustowskim oraz przeprawa śluzą w Przewię­
zi. Jeszcze tylko lody na augustowskim rynku, wi­
zyta  w  McDonald's  i  szczęśliwie  wracamy  do 
domów, gdzie wszyscy biorą dłuugą kąpiel.

•
GBP
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W  końcu  czerwca  br.  minęło  15  lat  od  dnia, 
kiedy ks. Bogdan Popławski, z nominacji Me­
tropolity  Białostockiego  abp.  Edwarda  Ozo­
rowskiego,  objął  parafię  pw.  św.  Teresy  od 
Dzieciątka Jezus w Białowieży. 

Nasz  kapłan  ukończył  Archidiecezjalne 
Wyższe  Seminarium  Duchowne  w  Białymstoku. 
Po święceniach w 1989  r.,  ks. Bogdan pracował 
jako  wikary  w  parafiach  pw.  Opatrzności  Bożej 
w  Michałowie,  św. Andrzeja  Boboli  w  Białymsto­
ku­Starosielcach,  św.  Antoniego  Padewskiego 
w Sokółce, św. Agnieszki w Goniądzu i Najświęt­
szego Serca Jezusa w Białymstoku. Białowieska 
parafia jest jego pierwszym probostwem.

  Jak  wiele  się  zmieniło  od  2008  r.,  kiedy 
ks.  Bogdan  został  proboszczem  w  Białowieży! 
Kościół, z którego elewacji odpadały płaty  tynku, 
a na zrujnowanych attykach wieży rosły drzewka, 
zyskał  piękny  wygląd  po  kapitalnym  remoncie 
i  jest  teraz ozdobą Białowieży. Wspólnie z grupą 
parafian ks. proboszcz zaangażował się w odkry­
wanie  i  upowszechnianie  niezwykłej  historii  ko­
ścioła  i  jego unikalnego stylu architektonicznego: 
stylu  narodowego  zygmuntowskiego,  nawiązują­
cego do polskiego renesansu i królewskiej historii 
Puszczy  Białowieskiej.  Co  więcej,  ks.  Bogdan 
podjął decyzję o dokończeniu  tego, co nie udało 
się  twórcom  białowieskiej  świątyni  przed  wybu­
chem  II wojny światowej:  zadbał o profesjonalny 
projekt  wystroju  wnętrza  dostosowany  do  archi­
tektury kościoła. Ten ambitny i piękny projekt jest 
obecnie  pieczołowicie  realizowany.  Nowy  ogród 
przy  plebanii,  założony  przez  proboszcza,  tonie 
w kwiatach od wiosny do jesieni.

A przecież czas  i okoliczności w ciągu  te­
go 15­lecia nie były  łatwe: pożar zabytkowej ple­
banii  spowodowany  przestarzałą  instalacją 
elektryczną, pandemia, kryzys migracyjny na gra­
nicy,  a  przede  wszystkim  niewielka  liczebność 
wiernych parafii  (niespełna 600 osób), których te 
zadania  finansowo przerastały. Tu pomogła  sku­
teczność ks. proboszcza w zdobywaniu środków 
zewnętrznych (z ogólnokrajowych i wojewódzkich 
źródeł na ochronę zabytków), w zjednywaniu dla 
parafii darczyńców, a  także przekonanie, że bia­
łowieski  kościół  −  zgodnie  z  ideą  jego  twórców 
z lat międzywojennych − jest kościołem dla wier­
nych całej Polski.

Przez  15  lat  posługi  ks.  Bogdan  zyskał 
serca parafian, a także sympatię i szacunek wie­
lu innych osób i środowisk w Białowieży i naszym 
regionie. Angażował  się  w  przedsięwzięcia  spo­
łeczne i kulturalne, a wiele z tych pomysłów i ini­
cjatyw rodziło się podczas rozmów i spotkań na − 
przysłowiowej  już  kawie  u  proboszcza.  Do  reali­
zacji  konferencji  historycznych,  wystaw  w  "gale­
rii"  na  przykościelnym  ogrodzeniu,  a  zwłaszcza 
pomników  upamiętniających  ważne  postacie 
i wydarzenia z historii Białowieży zapraszani byli 
przedstawiciele  całej  naszej  społeczności:  leśni­
cy z Lasów Państwowych i pracownicy Białowie­
skiego  Parku  Narodowego,  władze  gminy 
i  starostwa  powiatowego,  parafia  prawosławna 
pw.  św. Mikołaja Cudotwórcy z  ks. prob. Sergiu­
szem Korchem, nauczyciele Technikum Leśnego, 
pracownicy  placówek  naukowych  i  in.  Jak  wiele 
dobrego  można  zdziałać,  kiedy  stawia  się  na 
współpracę!

Ks.  proboszcz  chętnie  też przyjmował  za­
proszenia  do  wsparcia  i  osobistego  udziału 
w  ważnych  wydarzeniach  w  naszej  gminie:  ak­
cjach  charytatywnych,  rocznicowych,  patriotycz­
nych  i  kulturalnych.  Dość  wspomnieć  ostatnie 
obchody  100­lecia  Ochotniczej  Straży  Pożarnej 
czy  udział  w  Narodowym  Czytaniu  organizowa­
nym przez Bibliotekę Gminną i Białowieski Ośro­
dek Kultury.

Dla białowieskich parafian i wielu turystów, 
przybywających  tu  z  całej  Polski,  najważniejsza 
jest  posługa  kapłańska  ks.  Bogdana.  Codzienne 
i niedzielne Msze święte sprawowane w naszym 
kościele,  w  okresie  wakacyjnym  (lipiec­sierpień) 

Jubileusz w naszej parafii katolickiej

Ksiądz proboszcz Bogdan Popławski 
− 15­lecie pracy w białowieskiej parafii



KUPALLE W BIAŁOWIEŻY

8 lipca 2023 roku do Białowieży po rocznej 
przerwie wróciła jedna z największych letnich im­
prez plenerowych w okolicy, czyli Noc Kupały. By­
ła  to  39.  edycja  wydarzenia  pełnego  regionalnej 
muzyki,  kolorowych  tańców  i  wspaniałego  śpie­
wu. Organizatorami koncertu byli: Białoruskie To­
warzystwo  Społeczno­Kulturalne,  Białowieski 
Ośrodek Kultury oraz Gmina Białowieża.

Imprezę tradycyjnie rozpoczął korowód ze­
społów niosących wianki i pochodnie. Uczestnicy 
śpiewając  „Kupalinkę”,  przeszli  ulicami  Białowie­
ży  z  centrum  na  miejsce  koncertu,  czyli  parking 
gminny,  gdzie  na  małej  scenie  ponad  30  zespo­
łów i solistów przedstawiło swój repertuar, ukazu­
jący  białoruski  folklor  w  różnej  postaci.  Po 
koncercie  miała  miejsce  część  obrzędowa,  czyli 
puszczanie  własnoręcznie  zrobionych  wianków 
na rzekę. Na zakończenie  imprezy zagrał zespół 
„As”  oraz  mogliśmy  oglądać  pokaz  sztucznych 
ogni. 

Z  racji  tego,  że  wydarzenie  wróciło  po 
przerwie,  przyciągnęło  ono  niespodziewaną 
i znacznie większą niż w ostatnich latach ilość wi­

dzów  –  nie  tylko  samych  mieszkańców  Gminy 
Białowieża,  ale  też  mieszkańców  okolicznych 
miejscowości, a także turystów.

Dziękujemy wszystkim osobom zaangażo­
wanym w organizację Nocy Kupały w Białowieży: 
Białoruskiemu  Towarzystwu  Społeczno–Kultural­
nemu oraz pracownikom Urzędu Gminy Białowie­
ża,  mając  nadzieję  na  dalszą  współpracę 
w kolejnych latach przy tego typu wydarzeniach.

WARSZTATY „naturalnie artystycznie”

Pod  koniec  czerwca  rozpoczęły  się  coty­
godniowe wakacyjne warsztaty pod nazwą „natu­
ralnie  artystycznie”.  Są  to  zajęcia  dedykowane 
dzieciom  i  dorosłym.  Mają  na  celu  rozwinięcie 
zdolności  oraz  talentów  w  nas  drzemiących,  po­
budzenie wyobraźni  i  kreatywności. Łączą młod­
szych  i  starszych  we  wspólnym  działaniu  dla 
siebie  i  na  rzecz  innych. Zachęcają do wymiany 
doświadczeń.

Pierwsza część warsztatów skupiła się na 
naturze i wykorzystaniu jej darów. Za nami są już 
takie zajęcia, jak:
­ poznawanie smaków, czyli próbowanie „w ciem­
no”  warzyw,  owoców,  przypraw  i  słodkości  oraz 
robienie  zdrowego  deseru  z  owoców  i  puddingu 
z nasionami chia;
­ warsztaty ogrodnicze – wymiana doświadczeń, 

Najważniejsze informacje z ...

Białowieskiego Ośrodka Kultury
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dodatkowa wieczorna Msza odprawiana z myślą 
o  wypoczywających  turystach  i  gościach,  opieka 
duszpasterska  od  chrztu  dzieci  po  odprowadza­
nie  zmarłych  parafian  do  wieczności,  kolędowa­
nie, spotkania modlitewne koła Żywego Różańca 
i  grupy  Matek  w  Modlitwie,  organizowane  piel­
grzymki,  coroczna  Puszczańska  Droga  Krzyżo­
wa.  I  wielka  wrażliwość  serca  ks.  Bogdana  na 
ludzkie nieszczęścia, biedy, kłopoty...

Jesteśmy pewni, że będziemy wyraziciela­
mi woli nie tylko parafian białowieskiego kościoła, 

ale  także  wielu  innych  mieszkańców  Białowieży, 
dziękując  Bogu  za  15  lat  posługi  i  życząc  Księ­
dzu  Proboszczowi  wielu  łask,  wszelkiej  pomyśl­
ności,  zdrowia  i  sił  do  dalszej  pracy  w  naszej 
miejscowości. Plurimos annos!

•
W imieniu Rady Parafialnej

Krzysztof Zamojski
Bogumiła Jędrzejewska
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tworzenie własnych mini ogródków w doniczkach 
i wspólne próby wykiełkowania awokado z pestki;
­  warsztaty  tworzenia  kosmetyków  naturalnych 
z  ogólnodostępnych  produktów  kosmetycznych 
i  spożywczych, a  także z darów natury,  które są 
dostępne  w  naszych  ogródkach,  na  łąkach 
i w puszczy;
­  tworzenie  pralinek  czekoladowych  –  rozpusz­
czanie czekolady, wylewanie do foremek, tworze­
nie  minibatoników,  chłodzenie  i  nauka 
cierpliwości w oczekiwaniu na własnoręcznie zro­
bione słodkości;
­ las w słoiku – stworzyliśmy i zamknęliśmy w sło­
ikach  leśne  kompozycje  stworzone  zgodnie 
z  określonymi  zasadami  i  z  wykorzystaniem  ro­
ślin z otaczającego nas lasu.

W  drugiej  połowie  wakacji  będziemy  kon­
tynuować  warsztaty,  jednak  skupią  się  one  bar­
dziej  na  zdolnościach  plastyczno­technicznych. 
Będziemy ozdabiać notesy i zakładki do książek, 
będziemy malować piaskiem oraz na sam koniec 
zrelaksujemy się, malując wzory za pomocą kolo­
rowych kropek. Serdecznie zapraszamy do zapi­
sów  na  zajęcia  –  wszystkie  informacje  i  numer 
telefonu  do  zapisów  można  znaleźć  na  Facebo­
oku Białowieskiego Ośrodka Kultury.

Warsztaty dofinansowano ze środków pro­
gramu  "Działaj  Lokalnie"  Polsko­Amerykańskiej 
Fundacji  Wolności  realizowanego  przez  Akade­
mię  Rozwoju  Filantropii  w  Polsce  oraz  Ośrodka 
Działaj Lokalnie w Hajnówce.

LEKCJA Z JAJEM oraz ZEN W SZTUCE ROZ­
POZNAWANIA PTAKÓW

21  lipca  2023  roku  odbyło  się  spotkanie 
z  Panią  Katarzyną  Skakuj  i  doktorem  Michałem 
Skakuj,  którzy  przeprowadzili  lekcję  dotyczącą 
rozpoznawania ptasich  jaj – porównywali  ich ko­
lor,  wielkość,  pokazali  charakterystyczne  cechy, 
dzięki którym można rozpoznać do jakiego gatun­
ku należą. Można się było  także dowiedzieć,  jak 
rozpoznawać ptaki i jak dzięki temu możemy roz­
winąć  swoją  spostrzegawczość,  uwagę  i  wrażli­

wość na detale.

WAKACYJNE ZAJĘCIA MUZYCZNE I Z RY­
SUNKU

W lipcu odbywały się muzyczne i plastycz­
ne  zajęcia  wakacyjne.  Uczestnikami  zajęć  były 
osoby uczęszczające na zajęcia nauki gry na  in­
strumentach oraz na zajęcia z rysunku. Jednakże 
muzyczne  zajęcia  wakacyjne  odbywały  się  gru­
pach, natomiast zajęcia z  rysunku przeniosły się 
w piękny białowieski plener. Zajęcia prowadził in­
struktor Piotr Karpiuk.  

WARSZTATY WALTORNIOWE 
W TEREMISKACH

W  dniach  3­8  lipca  2023  roku  odbyły  się 
warsztaty  waltorniowe.  Uczestnicy  z  różnych 
stron  Polski  rozwijali  swoje  umiejętności  gry  na 
instrumentach, aby później zaprezentować je pu­
bliczności  podczas  dwóch  występów.  Oba  miały 
miejsce  w  Białowieży,  w  plenerze  przy  Centrum 
Aktywności  Lokalnej.  Pierwszym  wydarzeniem 
była  lekcja pokazowa  i minikoncert,  które odbyły 
się 5 lipca. Natomiast 7 lipca nastąpiło podsumo­
wanie  warsztatów,  czyli  koncert  zatytułowany 
„Waltornia w muzyce  filmowej”,  podczas którego 
uczestnicy  wykonali  wiele  utworów  znanych  pu­
bliczności z popularnych filmów.

Dziękujemy  wykładowcom  za  zorganizo­
wanie i poprowadzenie warsztatów:
Igorowi  Szeligowskiemu  –  pierwszemu  waltorni­
ście  Teatru  Wielkiego  Opery  Narodowej  w  War­
szawie,
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Czesławowi Czopka – waltorniście orkiestry sym­
fonicznej Narodowego Forum Muzyki we Wrocła­
wiu,
Gabrielowi  Czopka  –  pierwszemu  waltorniście 

Filharmonii Narodowej w Warszawie.

•
BOK

Turnus rehabilitacyjny Seniorów 
z Białowieży

W  dniach  od  10  do  23  lipca 
2023  białowiescy  seniorzy 
uczestniczyli w turnusie rehabi­
litacyjnym w nadmorskiej miej­
scowości  Mielno.  Uczestnicy 
mieszkali  w  Ośrodku  Rehabili­
tacyjno­Wypoczynkowym 
„FLORYN” Mielno­Unieście. 

Głównym  celem  wyjazdu 
były  oczywiście  indywidualne  za­
biegi  lecznicze  i  rehabilitacyjne 
oraz takie zajęcia, jak: kinezytera­
pia,  pilates,  ćwiczenia  z  gumami 
i miniband. Rano, w  ramach  roz­
budzenia  organizmu,  seniorzy 
uczestniczyli  w  gimnastyce  po­
rannej,  a  następnie  był  czas  na 
rehabilitację. Popołudniami  i wieczorami nasi se­

niorzy spędzali czas na spotkaniach z innymi ku­
racjuszami  i  atrakcjach  takich,  jak:  wieczorki 
taneczne,  wycieczki  piesze  z  przewodnikiem, 

zumba  czy  konkursy.  Dodatko­
wą  atrakcją  była  wycieczka 
promem  na  trasie  Koszalin­
Mielno.

Spośród  sześciu  uczestni­
ków turnusu z Białowieży czte­
ry  osoby  otrzymały  częściowe 
dofinansowanie  jako  osoby 
z niepełnosprawnościami. 

Dziękujemy  przewodniczącej 
z  Hajnówki,  Pani  Ninie  Pta­
szyńskiej,  za  zorganizowanie 
turnusu.

•
Irena Bajko

Przewodnicząca
Koła Seniora w Białowieży
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UWAGA!
Sprawdź ofertę na swoje nowe źródło ciepła!

Prosimy naszych Wnioskodawców i Beneficjentów o rozwagę w wyborze dostawcy i fir­
my instalacyjnej do wykonania wymiany źródła ciepła z dofinansowaniem programu  „Czyste 
Powietrze”.

Płacicie Państwo za zakup i montaż nowego źródła ciepła np. pompy ciepła i refinansu­
jecie zrealizowane zadanie z przyznanej  i należnej Wam dotacji w ramach programu „Czyste 
Powietrze”!

Niestety, zdarzają się na rynku usług nieuczciwy wykonawcy, którzy oferują usługi  i produkty 
niskiej jakości oraz zawyżają ceny.

Zwracamy uwagę, że wybór firmy sprzedającej urządzenie jak i wykonującej jego montaż na­
leży do Państwa ­ naszych Wnioskodawców i Beneficjentów.

Prosimy Państwa o ostrożność i rozwagę, w szczególności w przypadku  oferty akwizytorów 
na instalację źródła ciepła, w tym POMPY CIEPŁA. Nieuczciwi sprzedawcy proponują niedopa­
sowane do Waszego domu i potrzeb ­ niskiej jakości urządzenia, które w okresie grzewczym 
zużywają dużo prądu, a ich trwałość i jakość jest słaba.

Prosimy o dokładne i uważne sprawdzenie firmy i jej oferty jeszcze przed podpisaniem umo­
wy, w szczególności jeśli mają Państwo jakiekolwiek wątpliwości co do:
­ oferowanej ceny usługi i produktu,
­ oferowanych parametrów urządzenia lub instalacji,
­ oferowanych warunków serwisowych i gwarancji.

Prosimy o uważność  i podejmowanie decyzji bez pośpiechu, w konsultacji z gminnym punk­
tem konsultacyjno – informacyjnym, sołtysem lub regionalnie funkcjonującym wfośigw. Warto spraw­
dzić  parametry  urządzenia  i  jego  rzeczywistą  cenę  w  internecie.  Można  także  porozmawiać  ze 
znajomymi  i  sąsiadami,  którzy  taki  proces  inwestycyjny  mają  już  za  sobą.  Warto  też  skorzystać 
z  funkcjonującej  w  ramach  programu  „Czyste  Powietrze”  tzw.  listy  ZUM  (listy  zielonych  urządzeń 
i materiałów) ­ dostępnej online pod adresem https://lista­zum.ios.edu.pl/, która zawiera zweryfikowa­
ne urządzenia i materiały o potwierdzonej jakości.

Przede wszystkim warto współpracować z firmami poleconymi i znanymi na lokalnym rynku.
Prawidłowo zrealizowana inwestycja z dotacją z programu „Czyste Powietrze” to niższe kosz­

ty ciepła w Waszych domach, a tym samym niższe wydatki na ogrzewanie.
Zależy  nam  na  Państwa  bezpieczeństwie  i  wyłącznie  korzyściach  uzyskanych  z  programu 

„Czyste Powietrze”.

Życzymy Państwu spotkań wyłącznie z rzetelnymi firmami i satysfakcji ze zrealizowanej inwestycji!

Uwaga dodatkowa:

Narodowy Fundusz Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej (NFOŚiGW) nie promuje kon­
kretnych firm sprzedających urządzenia, instalacyjnych oraz wykonawczych.

Państwa  nieufność  powinno  wzbudzić  powoływanie  się  firmy  na  partnerstwo  z  NFOŚiGW 
w programie priorytetowym „Czyste Powietrze”, co nie ma uzasadnienia w praktyce. Bezpośrednimi 
partnerami operacyjnymi w programie „Czyste Powietrze” w odniesieniu do NFOŚiGW są Wojewódz­
kie  Fundusze  Ochrony  Środowiska  i  Gospodarki  Wodnej  (WFOŚiGW)  oraz  GMINY  (w  programie 
„Czyste Powietrze” uczestniczy ponad 86% gmin w skali Polski), a także wybrane banki, wskazane 
na stronie internetowej: czystepowietrze.gov.pl .

•
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Sukces naszych Oldboyów

Podczas Ogólnopolskiego Turnieju Siatkówki Plażowej Oldboyów w Przysusze, para Wojciech 
Gutowski/Mirosław  Waszkiewicz,  reprezentująca  naszą  miejscowość,  wygrała  wszystkie  mecze 
w swojej kategorii wiekowej (5 spotkań) i zajęła 1 miejsce. Serdecznie gratulujemy, życzymy sporto­
wej wytrwałości i dalszych sukcesów.

•
Red.

Najaktywniejsze czytelniczki wiosny

Gminna  Biblioteka 
Publiczna  pierwszego 
dnia  wiosny  ogłosiła 
wyzwanie  na  najak­
tywniejszego czytelni­
ka wiosny. 
Najbardziej  rozczyta­

ną  wiosenną  czytel­
niczką  białowieskiej 
placówki  okazała  się 
pani  Anna  Patynek, 
która przez 93 dni wio­
sny  wypożyczyła  aż  65 

książek. Tuż za nią uplasowały się Barbara Szpa­
kowicz, Agnieszka Omen i Władysława Turyk. 

Panie najchętniej wypożyczały książki Pe­
try  Dvořákovej,  Ruth  Ware,  Marii  Ulatowskiej 
i  Remigiusza  Mroza.  W  nagrodę  czytelniczki 
otrzymały oczywiście  książki,  pamiątkowe dyplo­

my oraz słodkie upominki i bony do sklepu JYSK. 
Paniom serdecznie gratulujemy i życzymy dobrej 
lektury, a sobie  jak największej  liczby takich czy­
telników!

•
GBP


